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Sopoty, d.9 Zutego 1909 
Łaskawy Panie Doktorze! 


Nie potrzebuję pewnie zaręczaó, że przeniesienie się Pana do 
Sopot wszyscy tutejsi Polacy z radością wielką by przyjęli, bo 
nie ulega przecież wątpliwości, że tam, gdzie pole społeczne tak 
bardzo ehwastami zarostoy jax u nas, przy naszym braku rąk do 
pracy każdy przyrost pożądanym jest, cóż dopiero osiedlenie się 
osoby, która niejednokrotnie już dowiodła, że pragnie i potrafi 
praeowaó dla Kaszubszezyzny. 

Mimo tego stanowczo odradzam Panu od przeniesienia się do nas, 
bo praktyki, jaką posiadał tutaj dr Trepiński wskutek pietnasto- 


letniej pracy, już teraz i najzdolnie jszy Polak nie zdobędzie. 


Polską klientelę wie jską i tak już odebrał był jemu prawie cał- 


kiem p.dr/ Weolewski, ponieważ Trepifiski do połogu nie jeździł. 
Z tej samej przyczyny i kasowa praktyka u polskich robotników 
znalazła się w ręku p.dr. Weclewskiego. 

Tre pińskie go polem były prawie wyłącznie najlepsze niemieckie 
sfery. 

Łączę wyrazy uszanowania pow lny sługa 


Alfons Chmielewski 


